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Karty tytoniowe będą więc obok cukrowych naj- 
1 'pszymi papierami na g itłizie aprowiza;yjaej, gdy 
natomiast na chlebowe, tłaszczowe, marmoladowe 
itp. nfet ju t nie zwraca nwagi.

W  rg  inkn tytoniowym z nbiegł go tygodnia wziął 
i kronikarz osobisty udział. Niesttty, przybył dość 
późno, choć jnż wedle letoiego czasn i mnsirt się za 
dowolić miejscem na szarym końcn. w nlicy Sławkow­
s k i ,  gdzie go tramwaj o mały fig el nie rozjechał. 
Było to o godzinia ósmej rano Ponieważ cg inek taki 
korczy się bardzo powoli, a były wówczas nawet dwa, 
j d n pal iczy z konsygnacyami, dingi bez, o dziewią 
t j  znalazł się przed ksii g lrnią Krzyżanowskiego, o due 
siątoi przed sklepem Reima, o jedenastej taż przy drzwiach 
cukierni Maurizia.

Wyliczywszy z zegarkiem w ręku, że n drzwi 
głównej trafiki mogę się znaleźć dopiero około pierw­
szej w południe (jeśli rota beite nie zajdzie nic nad 
zwyczajnego), to jest w tej porze, gdy one będ; jnż 
zamknięte, dałem też za wygraną i wstąpiłem do cu­
kierni na wódeczkę.

Tataj schodzi się teraz cały Kraków, nic też dzi­
wnego, że zastałem przy wielkim ołtarzu kilku zna­
jomych, nie mogących w żaden sposób wpaść na wła­
ściwy smak, co lepsze, koniak czy śliwowica. Wziąłem 
wraz z nimi ndział w tak ważnych naraduh, ponieważ 
zaś zdania były ciągle podzielone, ostateczną decyzję 
odłożyliśmy na dzień następny, obiecując sobie spro 
wadzić w tym celu znanych fachowców, jako eks 

nosi, aż się ncho nrwie", ale dodając równocześnie, zarządzenia, a każdy może się zaopatrywać w tytoń! łpertów 
że to ncho jest dość silne i przynajmniej w Galicyi jak i gdzie mn się pndeba. Aby dać przedsmak t y h  Jeden z obecnych, dowiedziawszy się, z jakiego 
nie nrwie się tak łatwo. rozkoszy, przez całe dwa tygodnie nie wydano ani powodu tutaj się znalazłem, ofiarował mi wspaniało-

Pizy sp osobności wspomnianej w yż:j rozprawy żdziebełta tytoniu, nic też dziwnego, że w ubiegły myślaie prezusię tytoniu,
miał wiele trudności do zwalczenia tak trybunał, jak czwartek ogonek tytoniowo cygarowy pana Bijańskiegn dawniej zwanego hmito, dzisiaj Imito-ersate. Urado-
i fachowcy, rozchodziło się bowiem w pierwszym sięgał tylko ped sklep Smidowicza i tam się zakręcał wałem się nadzwyczaj podarmkiem, nawet ani p<*zy
rzędzie o to, czy papier klozetowy może być pod w Sławkowską Były tn reprezentowane obie płci, puszczając, javą on mi sprawi niespodziankę,
ciągniętym pod rubrykę artykułów spożywczych, na wszystkie trzy rodzaie g am-tyczr.e, wszelkie zawody Po powrocie do domu, glym  do środka paczusi
*tóre wyznaczono z nrzędn ceny maksymalne. Ziania (w ogonku owym widzano nawet dwie córki pewnego zajrzał, aż włosy staDęły mi dęba na łysinie!... Co
były podzielono, ostatecznie stanęło na tem, że nie trafikanta z Małego Rynkn!. ,), słowem było tu praw- tn jost, a czego niemal... Ocóż przedewszTstkiem
jest to artykuł spożywczy w ścisłem t°go słowa zm,- dziwę „pospolite roszenie". Panna Rózia i Zosia były niema ani krzty tytoniu, są natomiast najróżnorodniejsze
czenin, ale przedmiot codziennego użytku i pomimo przedmiotem czułych westchnień palaczy, którzy, wy- liście. Nie skłamię, jeśli powiem, że na całych miej-
ognistej przemowy obrońcy, skazano kupca spekulanta poszczani przez dwa tygodmo, delektowali się samą skich plantacyacb niema tyle grtnnków drzew, ile
na stosowną karę. myśłą co t i  za przyjemności użyją, gdy sobie wreszcie ich reprezentowanych jest w tej, na oko niepozornej,

On przecież nie dał za wygraną, w tym wypadku będą mrgli pościć wonnego dymka, gdy i nie uażdego torebce. Gdyby wziął ją do rąk zawodowy botanik,
raczej za przegraną, zgładzając odwołanie od wyroku stać na to, bp sobie mćgł pczwolić na kupowanie po miałby bodaj na tydzi ń materyał do badań nanko-
i oświadczając, że gotów jest zo swym p?p:erem pójść koronie cygar u p„kątnych handlarzy. wy eh. Zwykły śmiertelnik oeraniczyć się mnsi jedynie
nawet i do Najwyższego Trybunału, wedle bowiem Trzeba zaś wiedzieć, że i takich nie brak n nas. do wybierania śmieci, co również może potrwać lały
jego zdania, nie jest to bynajmniej przedmiot nie- Żyią między nami osobniki, które potrafią się stale tydzień. Znajdują się tn bowiem badyle, długości na-
zbędnego użytku, ale artyknł zbytkowy, bez którego zaipitiywnć w wyroby tytoniowe, a potem odstępują wet po kilkanaście centymetrów, nie brak również
tysiące lndzi się zupełnie dobrze obchodzi, a nawet je „z grzeczności" ian\m. TJ takiego pana cygaro i eksplodujących ziarnek, które są zwłaszcza bardzo
nie wie zgoła o jego istnieniu. „Koba" znamst dwadzieścia cztery hrlerze kosztuje przyjemne dla palacza, jeśli nżywa fajki na krót *m

W  „Orzeczeniach Najwyższego Trybunału" sprawa „telko" koronę, ale to tyiko dlatego, że dziś tak cybuszku. Teraz dopiero zrozumiałam, dlaczego jeden
papierń klozetowego ząjmie więc bardzo poczestne tr td io  o drobne. S m  na swoje whsue oczy widziałem, z mych znajomych, znany ftjczarz, ma stale taki uos
miejsce, a zawdzięczać je  mnsi jedynie tylko wojnie j^k pewien jegomość zapłacił takiemu „pośrednikowi okopcony.
i je j skutkom. z grzeczności" sto dziesięć koron za pndelko cvgar Ale niema złego, coby na dobre nie wyszło. Kto

Krakowscy „paskarze" i 1tpreisiT!ibeTsjii\ czytając Trdbncos i jeszcze ogr.,mnie był zadowolony, że je  stale pali ten tytoń, może sobie z czasem zebrać spory
sprawozdania z rozprawy, kiwali bardzo głowami, nie dostał! zapas suchych gałęzi i użyć ich na podpałkę w piecu,
podzielając bynajmniej zapatrywania wyrokującego Według zapowiedzi, na tydzień i na palacza ma W  rowie strzeleckim taka pacznsia to prawdziwa roz-
sędziego, jeden zaś z naszych kupców, mający na przypaść ośm cygtr lub dwadzieścia papierosów. Przy Urywka. Ani się człek spostrzeże, jak dzień minie,
składzie pewien zapas tego artykułu, pozbył się go dz:ał cysrar jest jeszcze jakotako zrozumiały: w d ii ^ea on jeszcze me jest gotowy z przebieraniem swego
od ręki, nie czekając, aż cena pójdzie jeszcze bardziej pewszedai? wypali się po jed nm , w niedzielę d®a. !■  tytoniu, jeżeli się go tak godzi nazwać,
w górę. Natomiast, kto ntywa papierosów, będzie w njemałym ■ Konkluzja z tego taka, że, gdyby prywatny przed-

Gdym go zapyta! o powód pospiechu, oświadczył: kłopocie, jak ma pcdzielć dwadzieścia sztab na siedm
—  Czy ja  potrzebuję ściągać kłopot na swą spo- pnrcyi. Ostatecznie meżnaby codzieaie w v p *T ć trzy

kor ą głowę ?... raz zaś dwa, ale w tem sęk właśnie, na który dzień
I  miał najzupełniejszą racyę, zwłaszcza, że zaraz me. przypaść ta rrstryngowana dawka Cryba nie na

ulokował te pieniądze i bezpieczniej i pożyteczniej, niedzielę, która ma być i być powinna dniem wypo-
zaklinając się na wszystkie świętości, że odtąd z żą- czynku i przyemnośei. Zatem na j  den z dni powsze-
dnym papierem nie chce mieć nic wsoólnego, bo to dcich przypadną dwa, ale ter^z kwestya, na który,
artyknł bardzo niewdzięczny. bo przecież poireazitłek taki dobry jak wtorek, ten

Powyższą sprawę można zupełnie śmiało zaliczy* znów w niczem nie ustępuje środzie i t. d. Byłoby
do rzędu niespodzianek kwietniowych. Cnyba nikt wskazanem. aby ro»porządzenie odnośne pomyślało
nigdy nie przypuszczał nawet, by można cierpieć za o tem, by ludziska niepetrzebnie nie łamali sobie nad
tak niewinny artyknł, jak... papier klozetowy. tem g‘ow^.

Większą natomiast niespodzianką było dla wszyst- K-*rtfei na pobór tytoniu mają ot^zym^ć tylko
kich polityków i statyi tów ustąpienie hr. Czernina, męż«zjżai (oznaczono nawet najniższą granicę wieku)
któremu wprawdzie dawno już prorokowano, że nie i to ci, o których się wie, że p?'ą. Kobiety są z za
utrzyma się zbyt długo na swym fotelu, tle  nikt sidy wykluczone, gdyż nie przystoi, by swe różane
nawet nic myślał, że to może nas-ąpić tak nagle, usteczka miały kalać taktom śmi rdzącem paskudztwem,
Przyznać mn trzeba, że w czasie swego urzędowania jak obecny tyto ń, cygara i piphrcsy.
najeździł sie dość i dość się nagadał, ale również na- Płeć nadobna ma pono zamiar stanąć w obronie
leży stwierdzić, że samodzielnej polityki nie rozwinął, zagrożonego równe uprawnienia i obm jś’a środki ochronne
zostając stale pod wpływem zagranicy, to jest Berlina, wychodząc z tej, zresztą s'nsznej zas< dy, że, skero
skąd czerpał natchnienia, nie zawsze wychodzące na kobi<ta dobrą i zdatną jest do p^łniema świadczeń
korzyść Dziś, gdy wojna jeszcze nie wojsl owych na równi z mężczyznami, powinna być
skończona, o działalności jego tridao mówić, osądzi nią także, o ile się rczohidzi o tik  niewinną przy
ją  kiedyś historya. Niemiecka prasa przy ęła ustąpienie jemność, jaka jest robienie z u t komina,
hr. Czernina z boleścią do wiadomości, ale pogodzić Jeśli t ik  będzie, jak zapowiadają p^pyt na karty
się Musiała z faktem dokonanym, tłumacząc sobie, że tytoniowe będzie stanowczo więks y, niż obecnie na cn
stało się to następstwem zbiega okoliczności, który krowi, za która można dostać i po dwanaście ken n .
na inne wyjście nie pozwalał. Niepalący jnż dziś uda;ą z? wodo wy ch p-laczy i kr»tn-

Hr. Czernin przeszedł więc do galeryi ministrów szą się dymem liści bukowe-kasztanowych, by tylko
emerytów, których w Austryi posiadamy cały legion, w przyszłości nie być pozbawionymi dobrodziejstw?
a fotel i tekę objął po nim baron Barian (także do poboin ka t, za które będzie mofn?. „zarobić uczciwie"
pewnego stopnia niespodzianka...), który politykę po- po kilka, a może nawet i kilk?.n»,ście koron tygo-
przedmka ma dalej w ten sam sposób prowadzić. $-1 dniowo.

sięborca podwyższył do tego stopnia ceny za swe 
wyręby i gdyby równocześnie tak obniżył ich akość, 
miałby do dni?, dzisiejszego więcej do czynienia ze 
sądem karnym, niż ów sprzedający papier klozetowy,
0 kcórym była wyżej mowa, a który, wobec mónc 
polu tytoniowi go. przynajmniej w mych oczach jest 
niewiniątkiem, anielskiej iście białości 1...

I  o to paskudztwo tak się ludzie dobijają, że 
niejeden woli nie zieść, a knota w usta mnsi włożyć. 
Ale trudno, taka jnż nasza natura, od tego się nie 
odzwycz»;n y . Wie o tem dobrze i zarząd monopolu
1 jest święcie przekonany, że, choćby jeszcze pogorszył 
jakość, a podwyższył ceny, nabywców zawsze znajdzie

Pod względem „tytoniu" robimy obecnie konku 
rcncyę różnym czworonogom, które, skazane na dyetę, 
żywią się rozmaitymi liśćmi, a tu, jakby na nieszczęście, 
z tych samych liści robi się i tytoń. Wobec tego 
łrtwo może się zdarzyć, że „tytoniu" braknie, ale 
zostaną przynajmniej karty, które w ostatecznym wyr 
padku można będzie spalić i będą także śmierdzie*

I  to jast wyższość karty tytoniowej nad chle 
bową i cukrową, które, same przez się, nikogo nie 
nasycą, ani mn też. gorzkiej doli nie osłodzą.

Zanadto rozpisałem się o sprawie tytoniowej, ale 
nic w tam dziwnego, Kcżdy. chętnie o *em mówi, co 
mn leży na sercu i co go boli, kronikarzowi zaś 
w ostatnich czasach brak „paliwa" dał się porządnie 
we znaki, dogodziła mn zaś do reszty owa paczka 
tytoniu Imito, którą otrzymał w podarunku.

M a  t y i l M i .
Zastanawiając się pizy końcn poprzedniej kroniki 

nad tem, żę zniesienie kart chlebowych może tylko 
dodatnio wpłynąć na kwe ityę papierową która z dnie 
na dzień staie się coraz bardziej p.ekącą, nie przy 
puszczałem nawet, że tak niewinny artykuł, jak... pa­
pier klozetowy, może się stać przedmiotem niesu­
miennej spekulacyi.

A jednak i jemn nie darowaio, wprawdzie nie 
n nas, lecz we Wiedniu, gdzie pociągnięto do odpo­
wiedzialności karne,] handlarza, pobierającego zań nad­
mierne ceny.

Szerokie i dłngie sprawozdania z odnośnej roz­
prawy wyczyuiłem onegdaj w jednem z pism wie­
deńskich, które notnje scalę wszystko, co ma bodaj 
najmniejszy związek z podbijaniem cen, aby cr ten 
sposób ostrzedz swych czytelników, by się mieli na 
baczności.

Nic też chyba dziwne po, że owa rnbryka stanowi 
i w naszych kawiarniach główny przedmiot lektnry 
różnych „przemysłowców", powtarzających sobie z bo­
leścią :

— Cn dziś tobie, mnie jutro*
Mimo to, niewiele sobie robią z tego i drą z nas 

skórę, wiedząc o tem dobrze, że „dopóty dzban wodę

Gdyby kronikarza zapytano, którego z nich woh, 
b y łb y  w przy krem położeniu, nie wiedząc co na to 
odpowiedzieć. W  hr. Czerninie pokładaliśmy wiele 
nadziei, które, niestety, się nie ziściły, te same na 
dzieje przelewamy obecnie ua jego następcę. Czy je 
spełni, l.udno to dziś powiedzieć, to jedno tyiko jest 
pawnem, że i cn nie będzie chciał słuchać cennych rad 
Krrnikarza ftomości i,ilustrowanych, który, choć nie 
zawodowy pclityt, ale przecież nieiaz z mądrymi wy­
stępował pi oj e fetami i gdjby się je było wzięło pod 
rozwagę, kto wie, czy nie byłoby dziś lepiej, niż jest.

To jednak wszy.tko drobnostka w porówut.uiu 
z kiszcnyei ogórkami, jck  podobno mawiał ś p. Ko­
pernik. Ustąpi! minister, znalazł się znowu drugi, 
a, maluczko, może być trzeci, cz«arty  i tak dalej, 
gdyż, jeśli czego, to kandydatów na posady „z tekami" 
i „bez tek" w Aas^yi nigdy nie braknie. Grunt tylko, 
by była pemya, a potem emerytura.

Gorzej dalrko, że grozi nam brak tytoniu, czego 
zapowiedzią jes t lup.cwadzonie kart. tytoniowych. 
Powtórzy się hisotrya z tartami chlebowetni. Najpierw 
będzie tytoń i będą h*rty potem b(dą k?rty, a nie 
będzie tytouin, wreszcie dowiemy się, że się znosi te


